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I N M E M O R I A M  

Spotkanie poświęcone pamięci Teresy Prekerowej1
zorganizowane 8 lutego 1999 w Sali Lelewelowskiej 

przez Towarzystwo M i^ n i^ w  Historii

Prof. Władysław Bartoszewski:
M o je  w y s tą p ie n ie  n ie  m a  c h a r a k te r u  r e f e r a tu  b io g ra f ic z n e g o . Są to  o so b is te  w sp o m n ie n ia . 

T e re sę  p o z n a łe m  w  1 9 6 1 -1 9 6 2  r. w  P W N , b y ła  je d n y m  z r e d a k to ró w  E n cy k lo p e d ii, a  ja  je d n y m  
z a u to ró w . Z  T e re są  szy b k o  o d n a le ź liśm y  w ie le  w sp ó ln y c h  w ą tk ó w  d o ty czący ch  p rzesz ło śc i. 
Ł ączy ła  te ż  n a s  w s p ó ln o ta  p o g lą d ó w  [w sp ó łp ra c a  w  m a ły c h  z e s p o ła c h  b a rd z o  lu d z i zb liża]. Jej 
ro d z in n a  h is to r ia  b y ła  u w a ru n k o w a n a  d ra m a ty c z n y m i lo sa m i p ie rw szy ch  la t  p o w o je n n y ch . Jej 
n ieży jący  ju ż  m ą ż 2 by ł w ięz io n y , p rz e sz e d ł  c ię żk ie  ś le d z tw o , d o s ta ł  k a rę  śm ie rc i. T ere sa  m ia ła  
o g ro m n e  tru d n o śc i,  ż eb y  p rz e b ić  s ię  z e  sw o im i n ie p rz e c ię tn y m i z d o ln o ś c ia m i i z a in te re s o w a ­
n ia m i, ta k  z re sz tą  ja k  w ie lu  in n y ch  lu d z i p o w ią z a n y c h  ro d z in n ie  z  w ię ź n ia m i p o lity czn y m i. 
G d y b y  b y ła  p a n n ą  T e re są  D o b rs k ą , m o ż e  n ie  m ia ła b y  ty ch  p ro b le m ó w  co  T ere sa  P re k e ro w a . 
Sw ój lo s  z n o s iła  z  g o d n o śc ią , w  t ru d n y c h  w a ru n k a c h  w y ch o w y w ała  sy n a , b u d z iła  ty m  m o ją  
sy m p a tię , b y liśm y  z  te g o  s a m e g o  p o k o le n ia  i m o g liśm y  so b ie  p o z w o lić  n a  szc ze ro ść . M im o  że 
m ie liśm y  d o  s ie b ie  z a u fa n ie , w  m o je j p a m ię c i  p o z o s ta ła  ja k o  o so b a  n ie z m ie rn ie  pow ściąg liw a ; 
n ie  c h o d z iło  o  w zg lęd y  b e z p ie c z e ń s tw a , by ły  to  ju ż  la ta  1 9 6 2 -1 9 6 3  i n ik o m u  by  g łow y n ie  
u rw a n o  z a  o p o w ia d a n ie  ró ż n y ch  h is to r ii ,  o n a  p o  p r o s tu  n ie  o d c zu w a ła  p o trz e b y  m ó w ie n ia
o  so b ie , c h a ra k te ry s ty c z n e j d la  ty lu  o só b , sa m  m u s ia łe m  z  n ie j w y c iąg ać  ró ż n e  w a ż n e  in fo r ­
m ac je . P ra c o w a łe m  w ó w czas n a d  k s ią żk ą  W arszaw ski p ierśc ień  śm ie rc i3 i z a ra z e m  n a d  z b io re m  
re la c j i4 z a p o c z ą tk o w a n y m  a n k ie tą  w  „T y g o d n ik u  P o w sz ec h n y m ” , d o ty cz ąc ą  p o m o c y  u d z ie la ­
ne j Ż y d o m  u k ry w a jący m  się  lu b  z a m k n ię ty m  w  g e tc ie . N a tc h n ą łe m  się  n a  m a te r ia ł  o  je d n y m

1 Teresa P reker (1922-1988), historyk stosunków polsko-żydowskich z okresu II wojny światowej.
2 Mieczysław P reker (1917-1983) pochodził z francuskiej rodziny Prekerów , zamieszkałej w Polsce od 
czasów w ojen napoleońskich, właścicieli m ajątku Skolimów p. Warszawą; oficer wywiadu AK, po wojnie 
więziony, skazany na karę  śmierci: po  1956 zrehabilitowany, m ieszkał w Skolimowie, był ogrodnikiem , 
hodow ał róże; syn Stefan (ur. 1943), inż. elektronik.
3 Warszawski pierścień śmierci 1939-1944, przedm ow a S. Płoskiego; po odm owie cenzury na  wydanie — 
w „Z naku”, W arszawa 1970.
4 Ten jest z  Ojczyzny mojej. Polacy z  pom ocą  Żydom  1939-1945, wybór i opracow anie z Z. Lewinówną, 
Kraków 1969.



274 I N  M E M O R IA M

z je j b ra c i,  k tó ry  w p a d ł w  rę c e  N ie m c ó w  i by ł u w ięz io n y  n a  P a w ia k u , d o w ie d z ia łe m  się  też , że  
u trz y m u je  k o n ta k t  z  o so b ą , k tó rą  w y p ro w ad z iła  z  g e tta  (k tó rą  ró w n ie ż  p o z n a łe m 5), n ig d y  n ie  
o p o w ia d a ła  o  sw o im  u d z ia le  w  akc ji p o m o c y  Ż y d o m . N ie je d e n  m n ie j ro b ił, a  n a p is a łb y  ca łą  
b ro s z u rk ę  —  to  c iek aw y  p rz y cz y n ek  d o  je j s to s u n k u  d o  sp ra w  z p rz e sz ło śc i, n a jm n ie jsz e g o  
a k c e n tu  u z e w n ę trz n ia n ia  z as łu g . P rzy  z b ie ra n iu  m a te r ia łó w  s ty k a łe m  s ię  z  ró ż n y m i p o s ta w a ­
m i, r e la c je  d o ty cz ąc e  ś ro d o w isk a  z ie m ia ń sk ie g o , k tó re  o n a  z n a ła , w yw oływ ały  u  n ie j ró ż n e  
re fle k s je . P a m ię ta m  a n e g d o ty , k tó re  u m ia ła  o p o w ia d a ć , śm ie liśm y  s ię  d o  łez , k ied y  s ię  śm ia ła , 
łzy  c iek ły  je j p o  p o lic z k a c h , by ły  to  szczęśliw e  la ta  p rz e d  je j p ie rw sz ą  o p e ra c ją . B a rd z o śm y  się 
z ap rz y ja ź n ili, T ere sa  m ie sz k a ła  z  m a tk ą  i sy n em , k tó ry  ju ż  z a c z ą ł c h o d z ić  d o  szko ły , b y ła  z a ję ta  
p r a c ą  i p ra c a m i z leco n y m i. P o c z ą tk o w o  n ie  m y śla ła  o  p o w ro c ie  d o  s tu d ió w , w  czasie  w o jny  
ro z p o c z ę ła  s tu d ia  o g ro d n ic z e  p o  m a tu rz e ,  d o  k o ń c a  życia  k o c h a ła  k w ia ty , d rz ew a , sw oją  
d z ia łk ę . P o  w o jn ie  n ie  m ia ła  ju ż  z a m ia ru  s tu d io w a ć  w  ty m  k ie ru n k u . P r a c a  p rz y  E n c y k lo p e d ii  
ro z w in ę ła  w  n ie j z a in te re so w a n ia  h is to ry c z n e , a  z w łaszcza  h is to r ią  I I  w o jn y  św ia to w ej. P o d s u ­
n ą łe m  je j id e ę  p o d ję c ia  s tu d ió w  z ao c zn y c h , w ie d zą c , ż e  je s t  o so b ą  o  w ie lk im  h a rc ie  d u c h a , 
e n e rg i i  i w y trzy m a ło śc i. P rzy  p ra c y  z aw o d o w ej i o b o w ią z k a c h  ro d z in n y c h  n ie  b y ło  to  p ro s te , 
a le  je j d o jrza ły  s to s u n e k  d o  w szy stk ich  sp ra w , k tó ry c h  s ię  p o d e jm o w a ła , d o b rz e  ro k o w a ł, m ia ła  
w ó w czas  ju ż  c z te rd z ie śc i k ilk a  la t. Z a  m o ją  ra d ą ,  w  p o ro z u m ie n iu  z p ro f . S ta n is ła w e m  H e r b ­
s te m , z a  te m a t  p ra c y  m a g is te rsk ie j w y b ra ła  „ Ż e g o tę ” w  W arszaw ie . P o n ie w a ż  n ie  by ł to  te m a t  
p ro f . H e rb s to w i d o b rz e  z n an y , u c z e s tn ic z y łe m  w  p ie rw szy m  s ta d iu m  je j p o w s ta w a n ia . K s iążk a , 
k tó ra  u k a z a ła  s ię  w  la ta c h  o s ie m d z ie s ią ty c h , ró ż n i  s ię  z n a c z n ie  o d  p ie rw sze j w e rs ji6. R e c e n ­
z e n te m  k siążk i by ł p ro f . C zes ław  M a d a jc zy k , k tó ry  o c en ił ją  b a rd z o  życzliw ie , ja  b y łe m  d ru g im  
re c e n z e n te m . T ere sa  ju ż  w te d y  z m o ją  ż o n ą  p ra c o w a ła  w  PIW , w e  tró jk ę  d y sk u to w a liśm y  n a d  
o s ta te c z n y m  k s z ta ł te m  p ra cy , co  z re sz tą  z n a la z ło  w y raz  w  p rz e d m o w ie . Z ro z u m ia łe ,  ż e  ca łe  
ś ro d o w isk o  „ Ż e g o ty ” b y ło  m i d o sk o n a le  z n a n e , p rz e k a z a łe m  je j k o n ta k ty , u m ia ła  z b ie ra ć  
r e la c je  z  c h a ra k te ry s ty c z n ą  d la  n ie j o g ro m n ą  p ra c o w ito śc ią . P o te m  z a c h ę c a łe m  ją  d o  d ru k u , 
s k o n ta k to w a łe m  z re d . Z d z is ła w e m  S z p a k o w sk im  z  m ie s ię c z n ik a  „ W ięź ” , f ra g m e n ty  je j p ra cy  
z o s ta ły  ta m  o p u b lik o w a n e 7. P o  1968 r. T eresy  fo rm a ln ie  n ie  w y rz u c o n o  z  P W N , p o tr a k to w a n o  
ją ,  z ie m ia ń sk ą  c ó rk ę , ja k  w ie lu  p o lsk ic h  in te lig e n tó w  n a  z a s a d z ie  p a ra g ra fu  ary jsk ieg o . 
Z n a la z ła  s ię  n a  ro z d ro ż u , p o n ie w a ż  p rz e n ie s io n o  ją  d o  re d a k c ji  te c h n ic z n e j.

D z ię k i Z o f ii  B a rto sz e w sk ie j,  z o s ta ła  w ó w czas p rz y ję ta  d o  PIW , d o  re d a k c ji  H is to r ii  
K u ltu ry . R ó w n o c z e śn ie  p ra c o w a ła  n a d  sw o ją  k siążk ą .

W  ty m  czasie  od w ied ziła  m n ie  p . Ł u cja  U tn ik o w a , s io s tra  n ieży jącego  ju ż  a d w o k a ta  M a u ry ­
ceg o  H e r lin g a -G ru d z iń sk ie g o 8, ja k  się  o k aza ło , był to  dz ia łacz  „ Ż e g o ty ” ps. Felic ja , z  k tó ry m  
w sp ó łp ra co w a łe m  w  czasie o k u pacji, n a w e t n ie  d o m yślając  się, że  n ie  je s t  to  k o b ie ta . P o  jeg o  
śm ierc i, ż o n a , n ie  b a rd z o  z o rie n to w a n a  w  je g o  d z ia ła lnośc i, z n a laz ła  jak ie ś  dziw ne p a p ie ry  i p rz e ­
k a za ła  je  szw agierce, w k ró tc e  sam a  też  u m arła . P a n i U tn ik o w a 9 z n a ła  m n ie  z k siążek , m ia ła  do  
m n ie  z au fan ie , p rz e k a z a ła  m i ca ło ść  a rch iw u m  b ra ta , u z n a łe m  je  za  rew elacy jne  i p rz e k a z a łe m  
T eresie. O p ra co w a ła  ca ło ść  tej d o k u m en ta c ji, u k a za ła  się  o n a  w  „ R o czn ik u  W arsz a w sk im ” 10. Id ą c

5 A lina W olm anówna, w: Ten jest z  Ojczyzny..., s. 470.
6 Konspiracyjna Rada Pomocy Żydom  w Warszawie 1942-1945, W arszawa 1982, ss. 483.
7 Konspiracyjna Rada Pomocy Żydom  w Warszawie 1942-1945, cz. I i II; „W ięź” 1980, n r 3 i 4.
8 Maurycy H erling-G rudziński, starszy b rat p isarza G ustaw a H erlinga-G rudzińskiego, adwokat w ar­
szawski, po wojnie sędzia Sądu Najwyższego.
9 Łucja U tnikow a, żona płk. M ariana U tnika, skazanego w procesie gen. Tatara i innych.
10 K omórka „Felicja", N ieznane archiwum działacza R P Z , „Rocznik W arszawski” 1979, t. XV
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ś la d e m  p o k w ito w a ń , t ra f i ła  d o  lu d z i ży jących  je sz c z e  w te d y  w  P o lsce , co  n ie  b y ło  p ro s te ,  do  
ś ro d o w isk  in te lig e n c ji  i u z y sk a ła  p o tw ie rd z e n ia  o d  o só b  k o rz y s ta jąc y c h  z  p o m o cy . Z d o b y ła  
p o tw ie rd z e n ie  d z ia ła ln o śc i „ Ż e g o ty ” . O d tw o rz y ła  lis tę  494 n azw isk  (czyli p ra w ie  5 0 0 ), są  to  
n a zw isk a  lu d z i z n an y c h . A  o  z a s łu g a c h  c z ło w iek a  d z ia ła ją c e g o  w y łączn ie  z  p o b u d e k  h u m a n i­
ta rn y c h  p o  ra z  p ie rw szy  d o w ie d z ia n o  się , k ied y  u k a z a ła  się  k s ią żk a , w  1982 r. P rz y c zy n iłe m  się 
te ż  d o  o p u b lik o w a n ia  ta m  p o  ra z  p ie rw szy  u lo tk i  P rotest, k tó rą  p ro f . J a n  B ło ń sk i, ja k o  se n sa c ję , 
o p u b lik o w a ł w  w ie le  la t  p ó ź n ie j. M e ry to ry c z n ie , k s ią żk a  szczęśliw ie  n ie  z o s ta ła  o k a le c z o n a  
p rz e z  c e n z u rę .

Z  T ere są  u trzy m y w aliśm y  b lisk ie  s to su n k i, m ia ła  n o w e  k ło p o ty . M a tk ę  p rz e je c h a ł  s a m o ­
c h ó d  w ojskow y . M ie sz k a n ie  w  A l. J e ro z o lim sk ic h  z o s ta ło  sp a lo n e  w  czas ie  t łu m ie n ia  p rz e z  
siły  p o rz ą d k o w e  s ta n u  w o je n n e g o  m a n ife s ta c ji  3 -m a jo w e j, a  w  n im  m aszy n o p is  p ra cy , k tó rą  
w ła śn ie  re d a g o w a ła 11. N a s ile n ie  s ię  p rz e c iw n o śc i życiow ych  w y k o ń czy ło b y  n ie je d n e g o  c z ło ­
w ie k a , a le  n ie  T eresę . P o s ta n o w iła  d a le j z a jm o w a ć  się  p ro b le m a ty k ą  p o m o c y  Ż y d o m  w  czasie  
o k u pacji. Z a ję ła  się  „ Ż e g o tą ” w  całej Po lsce , n ieste ty , z aczę li ju ż  w y m ierać  ludzie : u m a r ł P rzem y ­
sław  O g ro d z iń sk i, k tó ry  był z  „ Ż e g o ty ” lw ow skiej, n ie  u d a ło  się  ju ż  w ydobyć m a te ria łó w  o d  
S ta n is ła w a  W in c e n te g o  D o b ro w o ls k ie g o  z „ Ż e g o ty ” k ra k o w sk ie j, u m a r ł  T ad eu sz  S ew eryn , 
u m a r ł  W ła d y s ła w  W ó jc ik . D o ta r ła  je d n a k  d o  w ie lu  o só b , o trz y m a ła  n a w e t re la c je  n a  p iśm ie  
o d  lu d zi, k tó rz y  w ó w czas m ie sz k a li w  K ra k o w ie , L w o w ie  i W arszaw ie . J e s ie n ią  1982 r. w y je ­
c h a łe m  z ż o n ą  z a  g ra n ic ę , s p o tk a łe m  się  z  T ere są  w  1984 r. w  O x fo rd z ie , n a  sesji, k tó ra  
d o p ro w a d z iła  d o  u tw o rz e n ia  I n s ty tu tu  P o lsk o -Ż y d o w s k ie g o , k ie ro w a n e g o  p rz e z  p ro f . P o la ń ­
sk ie g o ; je j w y s tą p ie n ie  z o s ta ło  o p u b lik o w a n e 12. D z ię k i o so b is ty m  k o n ta k to m  m o g ła  p rz eb y w a ć  
d łu że j n a  Z a c h o d z ie ,  s z u k a ją c  m a te r ia łó w  w  a rc h iw a c h  a n g ie lsk ich  i f ran c u sk ic h . W io sn ą  
1985 r. u z y sk a ła  d y p lo m  i ty tu ł: „ S p raw ied liw y  w ś ró d  n a ro d ó w  Ś w ia ta ” . W  1987 r. o d w ie d z iła  
n a s  w  W ie d n iu , n a w ią z a ła  te ż  k o n ta k ty  z  lu d źm i, o d  k tó ry c h  m o g ła  u zy sk ać  n o w e  re la c je .

O  je j d a lsze j d z ia ła ln o śc i p rz e d e  w szy s tk im  w  S p o łe cz n y m  K o m ite c ie  O p ie k i  n a d  C m e n ­
ta rz a m i i Z a b y tk a m i K u ltu ry  Ż y d o w sk ie j d o w ia d y w a łe m  się  z  lis tów , k tó r e e  z a c h o w a łe m , 
p o d p isy w a ła  je  r a z e m  z inż. S ta n is ła w e m  Ja n k o w s k im 13. K o n ty n u o w a ła  p ra c ę  n a d  h is to r ią  
Ż y d ó w  w  P o lsce  w  la ta c h  1 9 3 9 -1 9 4 5 . O g ła sz a ła  re c e n z je  w  c z a so p ism a c h  n a u k o w y ch , p o le ­
m iz o w a ła  z  u c zo n y m i iz ra e lsk im i, an g ie lsk im i, a m e ry k a ń sk im i, z a b ie ra ła  g ło s  ta m , g d z ie  jej 
su m ie n ie  i w ie d z a  d y k to w ały , ż e  m a  r a c ję 14. W ó w cz a s  n a re sz c ie  z a c z ę to  j ą  d o c en iać . Je d y n y m  
w y ró ż n ie n ie m  k ra jo w y m  b y ła  n a g ro d a  im . K sa w e re g o  P ru szy ń sk ie g o  p rz y z n a n a  p rz e z  P o lsk i 
P E N  C lu b 15. S ta n  z d ro w ia  T eresy  s ta le  s ię  p o g a rsz a ł,  w a lczy ła  z  c h o ro b ą  se rc a , n ie  p rz e ry w a jąc  
p ra c y  n a u k o w e j. B y ła  b a rd z o  o c zy tan a , m ia ła  o p a n o w a n ą  l i te r a tu r ę  z  z a k re s u  I I  w o jn y  św ia ­
to w e j, b ie rn ie  z n a ła  k ilk a  języ k ó w , a  czy n n ie  dw a  d o  trz e c h . O s ta tn ią  p rz y s łu g ą , ja k ą  o d d a łe m  
T eres ie , b y ło  n a w ią z a n ie  k o n ta k tu  z p ro f . d r. A p fe lb a u m e m , k tó ry  sz u k a ł o so b y  p ra c u ją c e j 
n a d  te m a te m  p o m o c y  Ż y d o m  z p u n k tu  w id z e n ia  p ra w d y  h is to ry c z n e j, p o w a ż n ie  u d o k u m e n ­
to w a n e j. J a k o  c z ło w iek  n ie z a le ż n y  f in a n so w o , e m e ry to w a n y  p ro fe s o r  m ed y cy n y , m ó g ł so b ie

11 Spalony został gotowy do druku maszynopis Słownika uczestniczek walki o niepodległość Polski.
12 T h eR elie f C ouncilfor Jews in Poland, 1942-1945 the Jews in Poland, Oxford 1986.
13 Prof. Bartoszewski dokum entację tę  przekaże M uzeum  H istorycznem u m.st. Warszawy.
14 Encyklopedia o f  Holocaust, New Y ork-L ondon 1990, hasła: Pom oc Żydom  w Polsce, R ada Pomocy 
Żydom  „Ż egota” , H o te l Polski w Warszawie, G robelny Julian, K ossak-Szczucka Zofia, W oliński Henryk; 
Przedm ow a do: E . W iesel, Pieśń umarłych, W rocław 1991, Z ak ład  Narodowy im. Ossolińskich; Podziemie 
żydowskie a podziem ie polskie  (polem ika z S. Krakowskim ) „O dra” 1991, kwiecień.
15 Uroczystość odbyła się 17 lutego 1997, laudację wygłosił ks. prof. M ichał Czajkowski, m.in. rekap itu ­
lując jej działalność w akcji ratow ania Żydów.
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p o z w o lić  n a  p o p a rc ie  tak ie j in ic jatyw y. D a łe m  m u  a d re s  i te le fo n  T eresy . P o z n a li  s ię , z a p rz y ­
ja ź n ili , za ło ży ł w  je j m ie sz k a n iu  fax  i d z ię k i n ie m u  k s ią żk a  u k a z a ła  s ię  p o  f ra n c u s k u 16.

O d e sz ła  w  w ie k u , w  k tó ry m  o d c h o d z i w ie lu  lu d z i, a le  p rz e d w c z e śn ie  z e  w z g lęd u  n a  p ra c e , 
k tó re  p ro w a d z iła , a  z a c z ę ła  p u b lik o w a ć , m a ją c  p rz e sz ło  50 la t. U p o rc zy w o ść  w  d o c h o d z e n iu  
d o  fa k tó w  b y ła  d la  n ie j c h a ra k te ry s ty c z n a , p e r fe k c jo n iz m , d o k ła d n o ść , o so b is te  z a a n g a ż o w a ­
n ie . S ta le  z b ie ra ła  m a te r ia ły , z d a w a ło  je j s ię , ż e  je s z c z e  co ś  u sz c ze g ó ło w i, sp ra w d z i, zd ąży  
d o trz e ć  d o  n o w y ch  m a te ria łó w ...

L o sy  T eresy  P re k e ro w e j są  ty p o w e  d la  w ie lu  p o lsk ic h  ro d z in . C a ła  je j ro d z in a  b y ła  
z a a n g a ż o w a n a  w  k o n sp ira c ji:  lo tn ik  w  A n g lii, in n y  w  B e lg ii, j e d e n  b r a t  g in ie  w  ta je m n icz y c h  
o k o lic z n o śc ia c h  w  W arszaw ie , in n y  n a  P a w iak u . N ie ty p o w e  je s t  to , ż e  T ere sa , k tó ra  p rz eż y ła  
w szy s tk ie  te  d o św ia d c z e n ia  i k tó rą  o b o w ią zk i z m u siły  d o  p ra c y  z a ro b k o w e j, d o p ie ro  w  d ru g ie j 
p o ło w ie  życia  -  a  n a w e t p ó ź n ie j,  w  o s ta tn im  2 5 - le c iu  —  z a ję ła  s ię  ty m , c o  d a w a ło  je j sa ty sfak c ję
i co  p o  n ie j z o s ta n ie  n ie  ty lk o  w  p a m ię c i  ro d z in y  i n a jb liż szy ch  p rz y ja c ió ł, a le  w  w y m iarze  
og ó ln y m .

Prof. Jan Kofman, Wydawnictwa Naukowego PWN SA:
D la  m n ie  T ere sa  P re k e ro w a  b y ła  p a n ią  T eresą , p o  s tu d ia c h  p rz y jm o w a ła  m n ie  d o  p ra c y  

w  P W N , d o  R e d a k c ji  W ie d zy  o  P o lsce ; m ia ła  to  być  e n c y k lo p e d ia  w  ję z y k u  p o lsk im  i a n g ie l­
sk im , n a sz a  w izy tó w k a  n a  z a g ra n ic ę ; n a  c z e le  K o m ite tu  R e d a k c y jn e g o  s ta ł  p ro f . A le k s a n d e r  
G ie y sz to r . U c z e s tn ic z y łe m  w  ty ch  p ra c a c h  r a z e m  z  m o im  s ta rsz y m  k o leg ą , z n a k o m ity m  a n g li­
s tą , p . W o jc iech o w sk im . C a ła  n a sz a  re d a k c ja  to  by ły  dw a  p o k o je  p o d  sc h o d a m i, je d e n  n iże j, 
d ru g i w yżej, w  k tó ry m  p ra c o w a ły  p a n ie :  A n n a  B a ń k o w sk a , J a d w ig a  P rą d z y ń sk a , M a r ia  K u n ic ­
k a  i r a z e m  z e  m n ą  z a c z y n a ją c a  p ra c ę  B a rb a ra  P e tro z o lin -S k o w ro ń s k a . P iło  s ię  h e rb a tę
i p rz y jm o w a ło  a u to ró w , m .in . J e rz e g o  H o lz e ra  i w ie lu  in n y ch  sp e c ja lis tó w , n p . o d  sp raw  
g o sp o d a rc z y c h , dz isia j lu m in a rzy , a lb o  by łych  lu m in a rzy , co  te r a z  n ie  m a  ju ż  z n a c z e n ia . 
K ie ro w n ik ie m  re d a k c ji  b y ła  p . T eresa , p o tr a f i ła  ro z d z ie lić  p ra c ę  i p o z w a la ła  s a m e m u  się 
ro zw ijać . O czyw iście  b y łe m  w te d y  b a rd z o  z a ro z u m ia ły , w y d a w a ło  m i s ię , ż e  je s te m  r e d a k to re m  
p e łn ą  g ę b ą , szy b k o  je d n a k  z ro z u m ia łe m , ż e  ta k  n ie  je s t.  R o la  p . T eresy  b y ła  o g ro m n a , p o tra f i ła ,  
sz c ze g ó ln ie  n a m  n a jm ło d sz y m , w sk az ać  n a jp ro s ts z e  b łęd y , ja k  n p . z b y tn ie  u p ro sz c z e n ia , 
z w ra c a ła  u w ag ę  d e lik a tn ie , n p .: p a n ie  J a n k u , a  m o ż e  b y śm y  to  z ro b ili  ta k , a  m o ż e  by  ta k  w ró c ić  
d o  p o p rz e d n ie j  w e rs ji —  i ta k  u czy ła  m n ie  fa ch u . P o tw ie rd z a m  to ,  c o  m ó w ił p ro f . B a rto sze w sk i, 
śm ia ła  się  d o  łez , o tw a rc ie  i z aw sze  b a rd z o  sz c ze rze  —  ta k i  by ł je j s to s u n e k  d o  w s p ó łp ra c o w ­
n ik ó w , to  n ie  je s t  la u rk a ,  o n a  ta k a  by ła . O  ty m , ż e  p . T ere sa  z a jm u je  s ię  h is to r ią  n a jn o w sz ą , 
s to su n k a m i p o lsk o -ż y d o w sk im i, w ie d z ia łe m  b a rd z o  p o b ie ż n ie , ta k  ja k  i o  je j u d z ia le  w  „ Z e -  
g o c ie ” , n ig d y  się  ty m  n ie  ch w aliła , n ie  p o d k re ś la ła  sw ojej w ied zy  i k o m p e te n c ji.  W aż n e  by ło  
je j z a c h o w a n ie , i n ie  ty lk o  je j ,  w  p rz e ło m o w y m  d la  P W N  1968 r., p rz e ło m o w y m  te ż  d la  m n ie , 
sk a z a n e g o  n a  w y rz u c e n ie  z  p a r a g r a f u  a ry jsk ieg o  z a  d z ia ła ln o ść , k tó ra  w  P W N  n ie  m o g ła  być 
z n a n a . M ó j b r a t  o rg a n iz o w a ł o b le w a n ie  m a g is te r iu m  d o k ła d n ie  8 m a rc a , w  n a sz y m  m ie sz k a ­
n iu  z e b ra ło  s ię  100 o só b , z  te g o  90 z o s ta ło  a re sz to w a n y c h , s tą d  a u to m a ty c z n ie  z n a la z łe m  się 
n a  liśc ie  p rz e z n a c z o n y c h  d o  z w o ln ie n ia , i c h y b a  s łu sz n ie . C z u łe m , ż e  m o ja  p o s ta w a  z n a la z ła  
w sp a rc ie  u  p . T eresy , ta k  ja k b y  n ie  w p ro s t  p o w ie d z ia ła :  „Tylko się  n ie  p ró b u j  k a ja ć ...” P ra c o ­
w a łe m  ty lk o  p ó ł to r a  r o k u  —  o d  l is to p a d a  1966, w  k w ie tn iu  1968 w y lą d o w a łe m  w  R e d a k c ji  
T ech n iczn ej. P ó ź n ie j ty lk o  o b se rw o w a łe m  d z ia ła ln o ść  p . T eresy , k ilk a n a śc ie  la t  p ó ź n ie j,  gdy 
d z ia ła łe m  w  w y d aw n ic tw ach  d ru g ie g o  o b ie g u  w  k w a r ta ln ik u  „ K ry ty k a ” , z a s ię g a łe m  je j o p in ii

16 Zegota. Commission d ’aide aux Juifs, Editions du R ocher, Paris 1999.
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w  k ilk u  sp ra w a c h  d o ty czący ch  p ro b le m a ty k i  p o lsk o -ż y d o w sk ie j.  P o z o s ta n ie  w  m o je j p a m ię c i 
j a k o  o so b a , k tó ra  d o k ła d n ie  w ie d z ia ła , ja k  s ię  sk o ń czy  je j ro la  w  1968 r., ż e  p o  z lik w id o w a n iu  
ow ej E n cy k lo p e d ii  w iedzy  o  P olsce  ja k o  n ie p rz y d a tn e j  d la  p ro p a g a n d y  p e e re lo w sk ie j,  czy in n ej 
k o le jn e j p u b lik a c ji , ta k  „ sp la m io n e j b łę d a m i” , b ę d z ie  m u s ia ła  o d e jść .

Prof. Jerzy Tomaszewski, Instytut Historyczny UW:
Z  n a zw isk ie m  T eresy  P re k e ro w e j s p o tk a łe m  się , k ied y  u k a z a ła  s ię  je j k s ią żk a , k tó ra  

w y w arła  n a  m n ie  b a rd z o  d u ż e  w ra ż e n ie . N a s tę p n ie ,  w  p o ło w ie  la t  o s ie m d z ie s ią ty c h , w  In s ty ­
tu c ie  H is to ry c z n y m  U W  z aczę liśm y  o rg a n iz o w a ć  sp o tk a n ia  d y sk u sy jn e  n a  t e m a t  h is to r ii  
Ż y d ó w  w  P o lsc e ,  p . P re k e ro w a  b y ła  j e d n ą  z o só b , k tó r a  m ia ła  tu  w ie le  d o  p o w ie d z e n ia .  
K ie d y  p o w s ta ła  m o ż liw o ść  w y d a n ia  s k ry p tu  d la  s tu d e n tó w  n a  t e n  t e m a t ,  n ie  w id z ia łe m  
n ik o g o  b a r d z ie j  k o m p e te n tn e g o ,  a  w  d o d a tk u  u m ie ją c e g o  p is a ć .  B y ło  o c zy w is te , ż e  m a  
n a j le p s z e  k w a lif ik a c je  z  o só b  z n a n y c h  n a m  w  W a rsz a w ie , a  b y ć  m o ż e , ż e  i w  P o lsc e . C h o ­
d z iło  n a m  n ie  ty lk o  o  t e m a t  Z a g ła d y ,  a le  i o  h i s to r ię  Ż y d ó w  w  P o ls c e  X X  w ., p o k a z a n ie  
t r a g e d i i ,  a le  i in n y c h  a s p e k tó w  ży cia  w  ty m  o k re s ie . W y b ó r o k a z a ł się  j a k  n a jb a rd z ie j tra fn y , 
A u to rk a  b y ła  n ie  ty lk o  w y s ta rcz a ją co  k o m p e te n tn a ,  a le  p o tr a f i ła  s ię  z  te g o  z a d a n ia  w yw iązać  
w  n a jd ro b n ie js z y c h  sz c ze g ó ła c h , w  k o ń c u  w yszła  z  te g o  k s ią żk a  w y d a n a  w  W y d aw n ic tw ie  
N a u k o w y m  P W N 17.

C h c ia łb y m  tu  je sz c z e  w ró c ić  d o  je j k s ią żk i o  „ Ż e g o c ie ” , rz a d k o  się  b o w ie m  sp o ty k a  p ra c e  
m a g is te rsk ie  o  tak ie j o b ję to śc i i ta k  sz e ro k o  z a k ro jo n y m  te m a c ie . F a k t, że  A u to rk a  p rz y sz ła  
n ie ja k o  z  b o k u  d o  p ra c y  b a d aw c z e j, n ie  je s t  tu  w y ją tk ie m . N ie  n a le ży  p rz y k ła d a ć  z b y tn ie j w agi 
d o  d y p lo m u , gdy m am y  d o  c zy n ien ia  z  o so b ą  o  n iew ą tp liw y m  ta le n c ie  b a d aw czy m . N ie m n ie j 
d o sz ło  te ż  d o  ro z m o w y  n a  te m a t  je j ro z p ra w y  d o k to rsk ie j ,  su g e ro w a łe m , ż e  je j d ru g a  k s iążk a , 
w  p o ró w n a n iu  z p rz e c ię tn y m i ro z p ra w a m i s to i n a  d u ż o  w yższym  p o z io m ie . Z o r ie n to w a łe m  
się  je d n a k ,  ż e  z e  w z g lęd u  n a  s ta n  z d ro w ia  t r z e b a  je j o sz c zę d za ć  te g o  ro d z a ju  p rzeży ć , 
w y s tą p ie n ia  p u b lic z n e  by ły  d la  n ie j n ie b e z p ie c z n e .

Prof. dr Marian Apfelbaum (Paryż):
P o tw ie rd z a m  to , co  p o w ie d z ia ł  tu  p ro f . B a rto sze w sk i. Z w ró c iłe m  się  d o  n ie g o  z p ro śb ą , 

ab y  w sk az a ł m i o so b ę  k o m p e te n tn ą ,  k tó ra  by  u m ia ła  p rz e d s ta w ić  w  sp o só b  b a rd z ie j  o b iek ty w ­
n y  h is to r ię  H o lo c a u s tu ,  i b y ła  to  p . T e re sa  P re k e ro w a . P ra c o w a łe m  z n ią  ty lk o  ro k , a le  
p o tw ie rd z a m , ż e  b y ła  to  o so b a  b a rd z o  w e so ła  i b a rd z o  u p a r ta .  C z ę s to  p rz y je ż d ż a łe m , te le fo ­
n o w a liśm y , p o ro z u m ie w a liśm y  się  p rz e z  fax. G d y  c h c ia łe m  je j w  czym ś p o m ó c , co ś  z a p r o p o ­
n o w a ć , m u s ia łe m  s ię  m o c n o  n a p ra c o w a ć , ż eb y  p o w ie d z ia ła  „ ta k ” , a le  c z a sa m i b y ło  „ n ie ” . 
N a jw aż n ie jsz e , ż e  k s ią żk a  ju ż  w k ró tc e  u k a ż e  s ię  w  ję z y k u  f ra n c u sk im . W  c ią g u  te g o  ro k u  ja  ją  
n ie  ty lk o  re sp e k to w a łe m , j a  ją  k o c h a łe m . To b y ła  k o b ie ta  b a rd z o  u p a r ta  i b a rd z o  e le g a n c k a , 
n ig d y  się  n ie  ch w a liła , ż e  co ś  sa m a  z ro b iła . P rz e g a d a liśm y  m o ż e  z e  100 g o d z in , m o ż e  z 200, 
n ig d y  n ie  p o z w o liła  so b ie  n a w e t m im o c h o d e m  w trą c ić , j a k  p o m a g a ła  Ż y d o m  w  czas ie  o k u p a ­
cji. J a  o  ty m  w ie d z ia łe m , a le  o n a  n ie  w ie d z ia ła , ż e  ja  w iem .

Prof. Marian Marek Drozdowski, Instytut Historii PAN, Towarzystwo Miłośników Historii:
T eresa  P re k e ro w a  w s p ó łp ra c o w a ła  b lisk o  z  T M H , b y ła  n a sz y m  c z ło n k ie m , p rz y ch o d z iła  

te ż  n a  s p o tk a n ia  d o  K o m isji B a d a ń  D z ie jó w  W arszaw y  i P ra c o w n i B a d a ń  I I  W o jn y  Św ia tow ej 
I H  PA N . W  T M H  w sp ie ra liśm y  ją , s ta ra liśm y  s ię , aby  je j k s ią ż k a  o  h is to r ii  „ Ż e g o ty ” u k a z a ła

17 Zarys dziejów Żydów w Polsce w latach 1939-1945, Wyd. U niw ersytetu W arszawskiego, W arszawa 1992; 
cz. III, w: Najnowsze dzieje Żydów w Polsce, W ydawnictwo Naukowe PW N, W arszawa 1993.
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się  w  s e r ii  B ib lio te k a  W ie d zy  o  W arszaw ie  w  P I W 18. P o zycja  ta  w z b o g a c iła  w ie d z ę  z aw o d o w y ch  
h is to ry k ó w  z a jm u ją cy c h  się  I I  w o jn ą  św ia to w ą  i d z ie ja m i W arszaw y. T ere sa  P re k e ro w a  ak ty w ­
n ie  u c ze s tn ic z y ła  w  s p o tk a n ia c h  o rg a n iz o w a n y ch  w  T M H  p o św ię c o n y ch  te m a ty c e  p o ls k o -ż y ­
d o w sk ie j. P a m ię tn y m  b y ło  s p o tk a n ie  14 k w ie tn ia  1993 r., d y sk u sja  p a n e lo w a  p o św ię c o n a  
50  ro c zn icy  p o w s ta n ia  w  g e tc ie  w arszaw sk im . W te d y  d o sz ło  d o  te g o  tra g ic z n e g o  z a ła m a n ia  
s ta n u  z d ro w ia  T eresy  P re k e ro w e j. B y ło  n a s  50  o só b , m o ż e  w ię ce j, p rz y sze d ł te n  a ta k  se rca
i p r o s to  z  n a sze j dy sk u sji t r z e b a  b y ło  j ą  z aw ieźć  d o  sz p ita la . R o k  1993 u p rz y to m n ił n a m , ż e  jej 
s e rc e  j e s t  s ła b e  i n ie  m o ż n a  n a d w e rę ż a ć  je j z d ro w ia .

N a s tę p n y m  o b s z a re m  je j ak ty w n o śc i, o  k tó ry m  rz a d k o  się  m ó w i, by ł je j u d z ia ł  w  p ra c a c h  
K o m ite tu  O p ie k i  n a d  C m e n ta rz a m i i Z a b y tk a m i K u ltu ry  Ż y d o w sk ie j. P a m ię ta m  in a u g u ra c y j­
n e  sp o tk a n ie ,  n a  k tó ry m  byli m .in . p p . K ra jew scy  i o b e cn y  tu ta j  p . J a g ie lsk i; s p o tk a n ia  Z a rz ą d u  
o d b y w ały  się  c z ę s to  w  je j m ie sz k a n iu , p rz y  h e rb a tc e ,  k a w ie , w  m iłe j a tm o s fe rz e  d o m u  oso b y  
b a rd z o  z a a n g a ż o w a n e j. C h o d z iło  o  w ie le  sp ra w , o  ra to w a n ie  c m e n ta rz y , o  w łą c z e n ie  ich  do  
k a te g o r ii  z ab y tk ó w , in te rw e n c je  u  w ła d z  m ie jsk ich  R z eszo w a , Ł u k o w a , Ł a sk u . D u s z ą  te j akcji 
by ł d r  Ja g ie lsk i, k tó ry  p rzy g o to w y w ał d o k u m e n ta c ję ,  a le  ró w n ie  d u ż o  c z a su  p o św ię c a ła  tej 
sp ra w ie  T ere sa  P re k e ro w a .

C h c ę  te ż  p rz y p o m n ie ć  je j u d z ia ł  w  d z ia ła n ia c h  p o d z ie m n e j S o lid a rn o śc i, r a z e m  z inż. 
S ta n is ła w e m  Ja n k o w s k im  „ A g a to n e m ” , p p . K ra jew sk im i b y ła  w łą c z o n a  d o  K o m ite tu  O b y w a ­
te lsk ie g o  O b c h o d ó w  4 0 - le c ia  P o w s ta n ia  w  G e tc ie . E fe k te m  b y ła  w ie lk a  m a n ife s ta c ja  p rz e d  
p o m n ik ie m  B o h a te ró w  G e t ta  (k w ie c ień  1983). N a  p o s ie d z e n ia c h  Z a rz ą d u ,  w  je j m ie sz k a n iu , 
z ro d z iła  s ię  k o n c e p c ja  S z lak u  P a m ię c i. P rzy  je j u d z ia le  n a w ią z a n o  w s p ó łp ra c ę  z Ż y d o w sk im  
U n iw e rsy te te m  L u d o w y m , z o rg a n iz o w a n o  s p o tk a n ie  z  d r. M a rk ie m  E d e lm a n e m  n a  Solcu , 
u  ks. p ro f . K iliszka.

Z o s ta je  w  p a m ię c i  p o s ta ć  sz la c h e tn e j k o b ie ty , p e łn e j  w d z ię k u , k u ltu ry , b o g a te j w  w ie d zę , 
e ru d y c ję , z a a n g a ż o w a n e j w  d z ia ła ln o ść  sp o łe c z n ą , b u d u ją c e j m o sty , u m ie ją c e j ro z m a w ia ć  
z  lu d ź m i ró ż n y ch  o p c ji p o lity czn y ch . P a m ię ta m  sp ó r , ja k i  w y b u c h ł w  50 ro c z n ic ę  P o w stan ia  
W arszaw sk ieg o  w o k ó ł p u b lik a c ji  „ G a z e ty  W y b o rc z e j” n a  k o n tro w e rsy jn y  t e m a t  z a m a c h ó w  n a  
Ż y d ó w  w  cza s ie  P o w stan ia . Z a b r a ła  g ło s  sp o k o jn ie  i rz ec zo w o , p ro s tu ją c  w ie le  n ie śc is ło śc i19. 
B a rd z o  w n ik liw ie  p o tr a f i ła  n a św ie tlić  tę  p ro b le m a ty k ę , b y ła  b a d a c z e m  d u ż e g o  fo rm a tu ,  c zę sto  
n ie  d o c en ian y m .

Bożenna Tazbir-Tomaszewska, przewodnicząca Komisji Kobiet przy TMH:
T eresa  P re k e ro w a  p o d ję ła  s ię  o p ie k i re d a k to rsk ie j  n a d  S ło w n ik ie m  k o b ie t p o leg ly ch ...20 

J e s te m  r e d a k to r e m  o d  w ie lu  la t  i w ie m , czeg o  o d  r e d a k to r a  m o ż n a  w y m ag ać , je d n a k  d o p ie ro  
w  z e tk n ię c iu  się  z  n ią  z o b a c z y ła m , ja k  m o ż n a  s ię  z a p a lić  d o  te m a tu ,  je j u p ó r  p o b u d z a ł  do  
d z ia ła n ia  i m y ślen ia . Tylko w te d y  u w z g lę d n ia ła  in n e  sp o jrz e n ie , gdy p rz ed s ta w iły śm y  jej 
w ia ry g o d n ą  d o k u m e n ta c ję . C ie szę  się , ż e  m o g ę  te  p a r ę  s łó w  p o w ie d z ieć , b o  z  T ere są  b y łam  
n a p ra w d ę  z a p rz y ja ź n io n a . S ło w n ik  by ł p o zy c ją , w  k tó rą  w ło ży ła  w ie le  se rc a , a  z  n a sz ą  K o m isją  
u trz y m y w a ła  d a lsze  k o n ta k ty . B y ła  w sp a n ia ły m  r e d a k to r e m  te j k siążk i, w n io s ła  d o  niej

18 K om itet redakcyjny: M arian  M. Drozdowski, Ireneusz Ihnatowicz, H alina  Kiepurska, Ryszard K oło­
dziejczyk, Jan  Kosim, M aria Nietyksza, H an n a  Szwankowska —  red. tomu.
19 Żydzi w Powstaniu Warszawskim, w: Powstanie Warszawskie z  perspektywy półwiecza. Studia i materiały 
z  sesji naukowej na Z a m ku  Królewskim w Warszawie, 14-15 czerwca 1994, W arszawa 1995, s. 85-94.
20 Słownik uczestniczek walk o niepodległość Polski 1939-1945. Poległe i zmarłe w okresie okupacji 
niemieckiej, W arszawa 1988, 615 ss.
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o g ro m n y  w k ła d  m ery to ry cz n y , z w iąz a ła  s ię  u czu c io w o ; w  ta m ty c h  c za sa ch  b y ła  to  p o zy cja  
w y ją tk o w a  i o n a  to  ro z u m ia ła .

Red. Zdzisław Szpakowski:
T eresę  P re k e ro w ą  p o z n a łe m  d z ię k i p ro f . B a rto sz e w sk ie m u , k ie d y  b y łe m  re d a k to r e m  

D z ia łu  H is to ry c z n e g o  m ie s ię c z n ik a  „ W ięź ” . P o szu k iw a liśm y  a u to ró w , k tó rz y  by  w n ie ś li n o w e , 
in te re s u ją c e  te m a ty . W ó w cz a s  p ra c o w a ła  w  P IW  i b y ła  o so b ą  k o m p e te n tn ą  w  z a k re s ie  s to s u n ­
k ó w  p o lsk o -ż y d o w sk ic h . W  d ru g ie j p o ło w ie  la t  s ie d e m d z ie s ią ty c h  u k a z a ło  s ię  p a r ę  je j a r ty k u ­
łów . Z  te j o k a z ji n a w iąz a liśm y  m iłe  k o n ta k ty , d o w ie d z ia łe m  się , ż e  z  d o m u  n azy w a  się  D o b r-  
sk a , to  s ta ra ,  z ie m ia ń sk a  ro d z in a  h e r b u  J a s trz ę b ie c ;  m o ja  c io tk a  N o w ic k a , m ie sz k a ją c a  
w  W arszaw ie , m ó w iła  m i o  D o b rsk ic h , ż e  by li n a szy m i d a le k im i k rew n y m i. D o g a d a liśm y  się, 
ż e  T ere sa  je s t  m o ją  d a le k ą  k u zy n k ą . O k a z a ła  m i o lb rzy m ią  życzliw ość, gdy  27 g ru d n ia  1981 r. 
p rz y b y ła  d o  o b o z u  d la  in te rn o w a n y c h  w  B ia ło łę c e , g d z ie  z o s ta łe m  o sa d z o n y . K o m e n d a n t 
o b o z u  n ie  u d z ie lił  je j p ra w a  z o b a c z e n ia  się  z e  m n ą , a le  r a z e m  z e  m n ą  s ie d z ia ł  m ło d y  s tu d e n t
o  n a zw isk u  N o w ick i, k tó ry  p o d a ł  s ię  z a  Je j b liż sz eg o  k re w n e g o  i z a  Je j p o ś re d n ic tw e m , 
g ry p sa m i, p o d a w a liśm y  r ó ż n e  in fo rm a c je , w s p ó łp ra c o w a ła  z  p o d z ie m n ą  „ S o lid a rn o śc ią ” . K ie ­
dy w y sze d łem , o k a z a ło  się , ż e  je j m ie sz k a n ie  w  A l. Je ro z o lim sk ic h  z o s ta ło  s p a lo n e  w  czasie  
d e m o n s tra c j i  3 m a ja  1982 r. O d n a la z łe m  j ą  w  b a rd z o  sk ro m n y m  m ie sz k a n iu  n a  S z a se ró w  —  
b y ło  to  s p o tk a n ie  b a rd z o  r a d o s n e , ż e  je s te m  ju ż  n a  w o ln o śc i. R o z m a w ia liśm y  o  ró żn y ch  
sp ra w a c h , sp o ty k a liśm y  się  o d  c za su  d o  c za su  A ta k  se rc a  n a  w sp o m n ia n y m  z e b ra n iu  w zb u d zi! 
w  n ie j o p o ry  p rz e d  p u b lic z n y m i w y s tę p a m i. O d  te g o  c z a su  c o ra z  częśc ie j p rz e b y w a ła  w  sz p i­
ta lu ,  gdy j ą  o d w ie d z iłe m  p o  ra z  o s ta tn i ,  n ie  b a rd z o  ju ż  m o g ła  ro z m a w iać . N ie s te ty , o  tym , że  
z m a r ła , d o w ie d z ia łe m  się  z  n e k ro lo g ó w . C h c ia łb y m  zw ró cić  u w ag ę , ż e  T ere sa  b y ła  ró w n ie ż  
z a a n g a ż o w a n a  w  k o n sp ira c ji  n ie p o d le g ło śc io w e j, w  A rm ii  K ra jo w e j, je j oba j b ra c ia 21 i d a ls i 
k u z y n i by li z a s łu ż o n y m i o f ic e ra m i A K . B y ła  o so b ą  c ich ą , d y sk re tn ą , n ie  ch w a liła  s ię , z  ja k  
z a s łu ż o n e j d la  W arszaw y  ro d z in y  p o c h o d z iła . Je j d z ia d e k  by ł z n a n y m  le k a rz e m , je d n a  z  jej 
p r a b a b e k  b y ła  p ie rw sz ą  k o b ie tą ,  k tó ra  u z y sk a ła  ty tu ł d o k to ra  m ed y cy n y 22. P o z w o liłe m  so b ie  
p rz y p o m n ie ć  te  s k ro m n e  w ia d o m o śc i d o ty cz ąc e  ro d z in y  D o b rs k ic h , k tó re j e to s  in te lig e n c ji 
z a a n g a ż o w a n e j s p o łe c z n ie  k o n ty n u o w a ła  T eresa . B y ła  b a d a c z e m  n iezw y k le  o b iek ty w n y m , 
b a rd z o  z a a n g a ż o w a n a  p a tr io ty c z n ie , w id z ia ła  g łę b o k o  p ro b le m y  życia  sp o łe c z n e g o , w sp ó łż y ­
c ia  n a ro d ó w , w sp ó łży c ia  P o la k ó w  i Z y d ó w  —  c z e m u  ta k  w ie le  p o św ię c iła  w y siłk u  b a d aw c z eg o . 
M ia ła  p o g lą d y  d e m o k ra ty c z n e , a  z a ra z e m  p a tr io ty c z n e .

Halina Grubowska, Żydowski Instytut Historyczny:
Z a jm u ję  s ię  z b ie ra n ie m  d o k u m e n tó w  P o la k ó w , k tó rz y  p o m a g a li  Z y d o m , n a s tę p n ie  o d sy ­

ła m  d o  J a d -W a s h e m . W sp o m n ia n o  tu ,  ż e  p . T ere sa  o trz y m a ła  ty tu ł „ S p raw ied liw y  w ś ró d  
N a ro d ó w  Ś w ia ta ” . I le ż  m ie liśm y  k ło p o tó w , by  z m u s ić  j ą  d o  z ło ż e n ia  d o k u m e n tó w . P ro c e d u ra  
w y m ag a , aby  o so b a , k tó ra  m a  o trz y m a ć  o d z n a c z e n ie , n a p is a ła  co ś w  ro d z a ju  re la c ji. M ie liśm y  
d o w o d y , o św ia d c ze n ia  św iad k ó w  ży d o w sk ich , z  t r u d e m  uzy sk a liśm y  o św ia d c ze n ie  o d  niej 
s a m e j. W sp ó łp ra c o w a ła  z  n a m i, c zę s to  p rz y c h o d z iła  d o  n a sz e g o  d z ia łu  u ru c h o m io n e g o  w  la ­
ta c h  o s ie m d z ie s ią ty c h . N ap ły w ały  d o  n a s  re la c je  o d  w ie lu  lu d z i, k tó rzy  p o m a g a li  w  czasie

21 M jr Stanisław D obrski ps. „Z uk” (por. C. Chlebowski, Wachlarz, W arszawa 1982, s. 62 ,99,117) i Jerzy 
D o b rsk i —  18 V  1943 r. zg iną ł w ta jem niczych  oko licznościach , n a  u licach W arszawy (por. 
Z. G nat-W ieteska, 1 P u łk  Strzelców Konnych 1806-1944, W arszawa 1995.
22 A nna Tom aszew icz-Dobrska (1854-1918), pierwsza w Polsce kobieta lekarka, działaczka społeczna; 
1882-1912 kier. Szpitala Położniczego w W arszawie; Nowy leksykon, W arszawa 1998.
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o k u p a c ji  Ż y d o m . W  te j chw ili m am y  p o n a d  dw a  ty s iąc e  te c z e k  z  re la c ja m i, są  w ś ró d  n ic h  też  
d o k u m e n ty  d o ty cz ąc e  o só b , k tó re  p o m a g a ły  i zg in ę ły , p o d o b n e  m a te r ia ły  z a c z ę ła  g ro m a d z ić  
w  la ta c h  d z ie w ięć d z ie s ią ty c h  G łó w n a  K o m is ja  B a d a n ia  Z b ro d n i  p rz e c iw k o  N a ro d o w i P o l­
sk ie m u . C a ły  te n  m a te r ia ł  m ia ła  o p ra c o w a ć  p . T e re sa 23. P o z n a ła m  p . T ere sę  d z ię k i p . I re n ie  
S e n d le ro w e j, k ie ro w n ik  D z ia łu  D z ie c ię c e g o  w  „ Ż e g o c ie ” , z e tk n ę ły  się , gdy  p . P re k e ro w a  
p is a ła  p ra c ę  m a g is te rsk ą  u  p ro f . H e rb s ta .  B y łam  z a s k o c z o n a  je j sk ro m n o śc ią . K ied y  się  z  n ią  
ro z m a w ia ło , m o ż n a  s ię  b y ło  o d  n ie j d u ż o  d o w ie d z ieć . D o k u m e n ty  „ F e lic ji” z o s ta ły  z d e p o n o ­
w a n e  w  n a sz y m  In s ty tu c ie , b y ło b y  d o b rz e , ż eb y  c a ła  sp u śc iz n a  T eresy  P re k e ro w e j tra f i ła  d o  
n a sz e g o  In s ty tu tu ,  o n a  z n a m i w s p ó łp ra c o w a ła  i n a  n iw ie  s to su n k ó w  p o lsk o -ż y d o w sk ic h  
n a jw ięce j z ro b iła .

Dr Jan Jagielski:
D z ia ła łe m  z  T ere są  w  K o m ite c ie  O p ie k i  n a d  Z a b y tk a m i i ta m  ją  p o z n a łe m , zaczy n a liśm y  

w  1980 r., p o te m  by ł s ta n  w o je n n y . B y łem  s e k re ta rz e m , o n a  sk a rb n ik ie m , n a  k a żd e j kw eśc ie  
trz y m a ła  p u sz k ę , a  p o te m  je szc ze  m u s ia ła  w szy stk o  p rz e lic z ać . P ó ź n ie j w y o d rę b n iła  s ię  k o m i­
s ja , k tó ra  m ia ła  z a ją ć  s ię  tzw . T ra k te m  P a m ię c i, w io d ą cy m  o d  P o m n ik a  B o h a te ró w  do  
U m sc h la g p la tz u , tu ta j  T ere sa  b y ła  ju ż  s e k re ta rz e m , a p ro f . A le k s a n d e r  G ie y sz to r  p rz e w o d n i­
czącym . Je j w y siłek , by  d o p ro w a d z ić  d o  f in a łu  te j re a liz a c ji  by ł o g ro m n y , re d a g o w a ła  nap isy , 
k tó re  ta m  m ia ły  b y ć  u m ie sz c z o n e , je j z re a liz o w a n y m  p o m y s łe m  b y ło  w yrycie  n a  p o m n ik u  
3 50  im io n , k tó re  sy m b o lizu ją  350  tys. Ż y d ó w  W arszaw y, k tó ry c h  z  te g o  m ie jsc a  w y w ie z io n o  n a  
śm ie rć  d o  T reb lin k i. R o k  te m u , m o ż e  w ię ce j, p o p ro s z o n o  m n ie , ż eb y m  w y sła ł d o  A m e ry k i 
z d ję c ie  k la s z to ru  N a z a r e ta n e k  z  u l. C z e rn iak o w sk ie j i z d ję c ie  oso b y , o  k tó re j ta m  p isz ą  —  
c h o d z iło  o  T eresę . P o s z e d łe m  d o  n ie j, zdz iw io n y , ż e  n ig d y  o  ty m  n ie  m ó w iła . O p o w ie d z ia ła  m i 
tę  h is to r ię :  „W iesz , ja  m ia ła m  18 la t ,  sk o ń c z y ła m  ta m  lic e u m 24 i b y ło  m a łe  d z ie ck o , n a w e t n ie  
w ie m , ja k  się  n azy w a ło , n ie  p y ta ła m . W z ię ła m  to  d z ie c k o  z a  rę k ę , z a p u k a ła m  d o  fu rtk i, 
o tw o rz y ła  m i z a k o n n ic a , p o w ie d z ia ła m , ż e  c h c ia ła b y m  s ię  w id z ie ć  z  s io s trą  P rz e ło ż o n ą . P o k a ­
z u ję  d z ie ck o , czy n ie  m o ż n a  by  je  tu  z a trzy m a ć ... F u r t ia n k a  m ó w i, ż e  n ie  m o ż e  p o d e jm o w a ć  
decyzji, ż e  p ó jd z ie  p o  s io s trę  P rz e ło ż o n ą . D z ie c k o  c z e k a ło , a  ja  p rz e sz ła m  n a  d ru g ą  s tro n ę  
u licy , s ta ła m  i c ze k a ła m . A lb o  d z ie ck o  w y rzu cą , w ię c  w e z m ę  je  z n ó w  z a  rę k ę  i b ę d ę  s ię  da le j 
m a r tw iła , co  z  n im  z ro b ić . Z o s ta ło  ta m  i p rz e ż y ło ” . T ere sa  n a w e t n ie  w ie d z ia ła , c o  s ię  da le j 
z  n im  s ta ło , to  by ł je d e n  z  je j c ich y ch  czynów . P ro s iłe m  ją  o  fo to g ra f ię , n ie  m ia ła  ż a d n e j, 
p o w ie d z ia ła , ż e  ją  p ó ź n ie j z ro b i. J u ż  n ie  z d ąż y ła , a le  p o  je j śm ie rc i u d a ło  s ię  n a m  z d o b y ć  jej 
u ś m ie c h n ię te  z d ję c ie  o d  syna. N a  w io sn ę , gdy  j ą  o d w ied za liśm y , z aw sze  s ta ły  n a  s to le  p ię k n e  
tu lip a n y  z  d z ia łk i, k tó rą  s ta ra n ie  u p ra w ia ła .

N ie  d o  p rz e c e n ie n ia  je s t  je j u d z ia ł w  s tw o rz e n iu  T rak tu  P a m ię c i, W alk i i M ę c ze ń s tw a  
Ż y d ó w , z n a la z ła  te ż  c za s i s iłę , by  d o p ro w a d z ić  d o  re a liz a c ji  ta b l ic  u p a m ię tn ia ją c y c h  „ Ż e g o tę ” ,
o  k tó re  w a lczy ła  r a z e m  z inż. Ja n k o w sk im , je d n ą  o d s ło n ię tą  19 k w ie tn ia  1988 r. o b o k  p o m n ik a  
B o h a te ró w  G e t ta ,  d ru g ą  n a  Ż u ra w ie j 24, n a  d o m u , w  k tó ry m  d z ia ła ł  s e k r e ta r ia t  z n a n y  w ie lu  
d z ia łac zo m . O d s ło n ię c ie  o d b y ło  s ię  w  k w ie tn iu  1997 r.

Maria Wiśniewska 
W arszawa

23 Those Who Helped, wstęp i weryfikacja danych archiwalnych T  Prekerow a, G łów na Kom isja B adania 
Z brodni przeciwko N arodow i Polskiemu, Instytut Pam ięci Narodowej, W arszawa 1993.
24 M atura  20 V  1940 (por. T  Sułow ska-Bojarska, Twierdza przy Czerniakowskiej, W arszawa 1994).


